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Popiół czy diament 
 

Jak długo jeszcze będziesz się skradał na palcach  e h C D  e h C D 

Jak długo będziesz bał się swego cienia    e h C D  e h C D 

Jak długo dusił w sobie moralnego kaca    a a H7 H7  e h C D 

W chwilach sam na sam z resztką własnego sumienia a a H7 H7  e h C D 

 

Jak długo będziesz czuł się jak zwierzę w potrzasku  e h C D  e h C D 

I nasłuchiwał kroków skulony pod drzwiami   e h C D  e h C D 

Jak długo będziesz budził się o każdym brzasku  a a H7 H7  e h C D 

Z kieliszkiem rozlewanym drżącymi rękami   a a H7 H7  e D e 

 

Coraz to z ciebie jako z drzazgi smolnej |  a7 D e 

Wokoło lecą szmaty zapalone   |  a7 D G 

Gorejąc nie wiesz czy stawasz się wolny |  a7 D e 

Czy to co twoje ma być zatracone  | 2x  a7 D e a7 D e 

 

Czy popiół tylko zostanie i zamęt  |  C-G D h e  

Co idzie w przepaść z burzą, czy zostanie |  C-G D h e 

Na dnie popiołu gwiaździsty dyjament |  C-G D h e 

Wiekuistego zwycięstwa zaranie   | 2x  C-G D h e 

 

Już dalej tak nie można, nie masz na to zgody 

Musisz się wziąć w garść wreszcie, wytrzeźwieć na amen 

Wlać na czerep rubaszny kubeł zimnej wody 

I spalić się na popiół lub stopić na diament 

 

Coraz to z ciebie jako z drzazgi smolnej... 


